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Siewy wiosenne
zakończono zgodnie z planem

Zwiększenie areału roślin pastewnych
WARSZAWA. (PAP). — W Ministerstwie Rolnictwa odby­

ła się konferencja prasowa, na której dyr. dep. produkcji rol­
nej inż. Jan Pająk omówił przebieg tegorocznych wiosennych 
zasiewów. Na konferencji obecny był min. Rolnictwa ob. Jan 
Dab - Kocioł.

Jeżeli chodzi o ogólną ocenę 
zasiewów, to stan ich jest lep­
szy niż w roku ubiegłym. Szcze 
golnie dobrze zapowiadają się 
rzepak ozimy i- ziemniaki.

W pierwszej połowie marca 
br. rozpoczęcie siewów opóźni­

ły opady śnieżne 1 niska tem­
peratura.

Stosunkowo późne rozpoczę­
cie siewów nie wpłynęło ujem­
nie na realizację planu i w wy­
niku wytężonej pracy chłopów 
i robotników rolnych, do dnia

Ramadier zapowiada zamknięcie

10-ciu inbryk lotniczych
PARYŻ (PAP). We wtorek od 

było się posiedzenie Komisji O- 
brony Narodowej. Zgromadzenia 
Narodowego, na którym mini­
ster Ramadier zapowiedział re­
prywatyzację 10 fabryk lotni­
czych na 18 istniejących.

"Jamy zamiar — oświadczył 
tadier — zamknać połowę 

fabryk lotniczych. Konieczne

jest zwolnienie wielkiej ilości 
robotników tego przemysłu".

Wystąpienie Ramadiera spot­
kało się z poważna krytyką 
członków Komisji. Należy pod­
kreślić, że podsekretarz stanu 
dla spraw lotnictwa Moreau 
stwierdził, że bilans działalno­
ści fabryk lotniczych jest ko­
rzystny.

Maszyny z Niemiec
dla przemysłu węglowego i metalowego

BERLIN. (PAP). W dniu 8 
czerwca podpisano układ han­
dlowy między strefa radziecką 
Niemiec a Polska w sprawie 
dostawy w roku 1949/50 maszyn 
i urządzeń przemysłowych ze 
Strefy radzieckiej do Polski. U-

kład przewiduje dostawę wypo­
sażenia technicznego na ogólną 
sumę 30 milionów dolarów. 
Dostawy będą przeznaczone dla 
przemysłu węglowego, włókien­
niczego, hutniczego, metalowe­
go, żywnościowego i innych.

P rze m y s ł w ęg lo w y  m e ld u je :

KATOWICE (PAP). W ciągu 
25 dni pracy w maju br. Polski 
Przemysł Węglowy wydobył po 
nad 6,182.000 ton węgla kamień

Cerany ładunek
z A m e ry k i PEd.

GDYNIA (PAP). Do gdyńskie 
go portu zawinął w dniu 7 bm. 
z Ameryki Południowej polski 
statek „Kiliński". Statek przy­
wiózł .1.926 ton cennego ładun­
ku, na który złożyła się: baweł­
na, kakao, ryż, pieprz, herbata’ 
1 poważna ilość skór solonych.

nego, wykonując plan produk­
cyjny w 100 proc. Najwyższe 
przekroczenie planu osiągnęło 
Rybnickie Zjednoczenie Przemy 
słu Węglowego. Zjednoczenie to 
wyróżnia się celowa organiza­
cją pracy oraz stałym rozWdjem 
współzawodnictwa pracy wśród 
górników / i dozoru techniczne-

Na uwagę zasługuje wzrost 
wydajności pracy w Dolnoślą­
skim Zjednoczeniu Przemysłu 
Węglowego, które w maju br. 
zwiększyło średnią wydajność 
i pracy na robotnikodniówkę o

Dowódca Lnllwaffe
ok aza ł się „niewinnym”

BERLIN. (PAP). Marszałek 
lotnictwa hitlerowskiego Hugo 
Sperrle, jeden z czołowych do­
wódców Luftwalfe podczas dru 
giej wojny, światowej, który kie 
rował m. in. nalotami na Lon­
dyn, został uniewinniony przez 
niemiecki sąd denacyfikacyjny

w Monachium. Sad ten uznał, 
że Sperrle „nie miał nic wspól­
nego z partia hitlerowską1'. 
Liczna publiczność, wśród któ­
rej znajdowało się wielu b. 
oficerów lotnictwa hitlerowskie 
go, przyjęła orzeczenie sądu 
hucznymi oklaskami.

Siianilaliczne obyczaje
Dziwne zaiste pojęcie co do swych 

uprawnień posiada rząd francuski. 
Dn. 9 bm. id Paryżu rozpoczyna 
lip sesjo Komitetu Wykonawczego 
UNESCO. Stałym delegatem Polski 
do te] instytucji jest znany histo­
ryk prot Stanisław Arnold.

Gdy zgłosił się on do konsulatii

ze. nie udzielono mu jej. W prakty

Polsce wzięcie udziału w sesji.
Któt to nadal Francji takie pra-

UNESCO fest organizacją między 
Haiodotoą, działającą z ramienia

moScią Francji, ani nawet jej moi 
nych protektorów zza oceanu. Fakt, 
te sesja Komitetu. Wykonawczego 
odbywa się w Paryżu, nie oznacza,

to państwo to przyjęło zaszczyt po- 
szczania Instytucji międzynarodo­
wej n*ech wykonuje I obowiązki 
stąd wypływające, a takim elemen 
ta mym obowiązkiem jest pfzyjmo 
wanle delegatów reprezentujących 
suwerenne państwa. Uniemożliwia­
ne im pełnienia normalnych funk­
cji bardziej przypomina metody 
cowboyskle, nli usus mlędzyńarodo 
ioj,

Czas wreszcie, by -itektórzy poli­
tycy na zachodzie uświadomili so­
bie, że Polska nie wysyła swych de 
Legatów do Francji dla rozrywki'. 
Dzisiejszy Paryż przestał hyt dla 
nas atrakcją. Przedstawiciele Pol­
ski udają się na konferencję mię­
dzynarodową, by wnieść swój wkład 
do współpracy międzynarodowej, 
by wykonać swe obowiązki, wypły­
wające z istniejących umów.

szy utrudnia Polsce normalną dzia­
łalność na terenie międzynarodo-

Arnoldowi wydano wizę wjazdową

Komitetu Wykonawczego UNESCO, 
przypuszczaliśmy, że idzie o zwykłe 
choć przykre niedopatrzenie Obec-

system, ktdry spowodował, ii na 
otwarciu paryskiej sesjt ONZ nie 
było ani jednego dzienikarza pol­

nie nie otrzymał wizy,
Czas, by wyciągnąć stąd odpowied

ni wysunąć żądania, by między na 
rodowe konferencje odbywały się 
w państwach przestrzegających kul 
turalnych norm współpracy mię- 
dzynaro dowej. E/-be.

31 maja zaplanowany areał 
zbóż, ziemniaków roślin prze­
mysłowych, pastewnych i mie­
szanek został obsiany.

Jeżeli chodzi o nawozy sztucz 
ne, to Polski Przemysł Chemicz 
ny przekroczył plan produkcji 
nawozów i zamiast przewidzia­
nych 730 tys. ton w sezonie 
wiosennym dostarczono rolni­
kom 850 tys. ton. Z tej ilości 
do siewu wykorzystano 95°/» 
wszystkich nawozów.

Na wiosenne zasiewy przez­
naczono ogółem 10.000 ton na­
sion odmianowó jednolitych, w 
tym 2.000 ton nasion kwalifiko­
wanych. Ponadto na obsiew 
odłogów dostarczono rolnictwu 
ziarna siewnego z Polskffch Za­
kładów Zbożowych.

Poza potrzebna ilością nasion, 
zbóż i sadzeniaków ziemniacza­
nych, rolnicy otrzymali również 
duże ilości nasion pastewnych, 
co umożliwiło zwiekszenie are­
ału tych roślin i przyczyni się 
już w tym roku do zwiększenia 
zapasów karmy dla zwierząt ho 
dowlanych. Trzykrotnie więcej 
dostarczono rolnictwu w roku 
bieżącym nasion buraków pa­
stewnych oraz znaczne ilości na 
sion lucerny. Według dotych­
czasowych meldunków, plan ob 
siewu roślin pastewnych jest 
wykonany w 100°/o.

Likwidacja odłogów przybra- 
i w roku bież. takie rozmiary, 
s problem ten w roku przysz­

łym nis będzie już istniał. W 
woj. olsztyńskim 1 szczecińskim 
plan likwidacji odłogów prze­
kroczono. W obu tych woje­
wództwach zaorano ok. 100.000 
ha. W mnych województwach 
odłogi zlikwidowane sa jul cał­
kowicie i tylko w wojewódz­
twach: białostockim, rzeszow­
skim i lubelskim pozostała nie­
duża ilość odłogów.

PELAGIA NAROŻNA Z WROCLA WSK1CH ZAKŁADÓW ODZleZO- 
WYCB — INICJATORKA NOWEJ FORMY WSPÓŁZAWODNICTWA. 
ROZMOWĘ Z OB. NAROŻNĄ ZAM 1F.SZCZAMY NA STRONIE 2-giej

Obóz pokoju -  siłą niezwyciężoną
P ow sta ją  Komitety Obrońców Poko°u

WARSZAWA. (PAP. — We 
wszystkich wojewódzkich mia­
stach kraju odbywają się zgro­
madzenia sprawozdawcze z Pa- 
rysko-Praskiego Kongresu Po­
koju. Tysiące robotników, pra­
cowników umysłowych, ludzi 
nauki, v sztuki, oświaty 1 kultu­
ry kobiety i młodzież — wyra­
żają swą solidarność z uchwa­
łami Kongresu. Na zgromadze­
niach dokonywane sa wybory 
wojewódzkich komitetów obroń 
ców pokoju.

Dziewiarze legniccy odpowiadają
n a  a p e l  N a ro ż n e j  i L e w u szk in a

cy przyjmowali zobowiązania 
po zastanowieniu się i oceńie 
swoich możliwości, w pełnej 
świadomości, że słowo dane wo­
bec całej załogi obowiązuje do 
zwiększonego wysiłku i pilnej 
pracy.

Murarze warszawscy
c h c ą  p o b ić

rekord światowy
Murarze polscy, zatrudnieni 

przy budowie bloków mieszkal­
nych WSM na Mokotowie, pod­
jęli próbę pobicia rekordu świa­
towego ustanowionego przez 12 
zespołów murarzy radzieckich z 
Jtfaksimalną na czele, a wynoszą 
cym 198.000 cegieł, ułożonych w 
ciągu 8-miu godzin.

Warszawscy murarz* wyłonili 
już 12 zespołów konkursowych, (i)

S|S »Ps!zowski«
w k ró tce  n a  w odz ie

BERLIN (PAP). Przed sądem 
brytyjskim w Hamburgu rozpora 
nie s>ę wkrótce ostatni z serii 
procesów zbrodniarzy wojennych 
w strefie brytyjskiej.

Przed trybunałem stanie feld­
marszałek hitlerowski Fritz Erich 
von Mannstein, który odpowia­
dać ma z« zbrodnie, popełnione 
w okresie od września 1939 roku 
do marca 1914 roku. Mamnstein 
dowodził wówczas wojskami nie

WARSZAWA. (PAP) Minister 
Żeglugi zatwierdził nazwę S/S 
„Pstrowski" dla 5 rudowęglow- 
ca, którego montaż w stoczni 
gdańskiej zbliża się ku końcowi.
Uruczystość wodowania statku 

„Pstrowski" odbędzie się w ra­
ndach tegorocznego. Święta Mo­
rza z udziałem delegacji górni­
ków i przedstawicieli Minister­
stwa Górnictwa i Energetyki.

Drugi dzień procesu

Stsbolażyslów z Oenlrostaln

Sprzedaży Żelaza i  Stall we Wroc­
ławiu zakończy! aię zeznaniami po 
zostalych sześciu oskarżonych: Ro-

wypowiedzl Siocha, n!e wniosły do

praw przewinęło się 12, przy czym

Centrostalu 1 chłopi z terenu „dzla

Świadek Rubach potwierdził do-

większa liczba niewykonanych za­
mówień datuje aię z okresu Wysta 
wy Ziem Odzyskanych. . Świadek 
obciąża oskarżonych odpowiedzial­
nością za faworyzowanie zamówień 
prywatnych. Przy sposobności wy­
chodzi na jaw ciekawy szczegół,

mywali prędzej wagony kolejowe. 
Podobno nie bez wpływu na tok

spraw transportowych były „stosun 
ki", Jakie wiązały spekulantów z 
urzędnikami kolejowymi...

Główny świadek, dyrektor naczel 
ny Centrostalu w Katowicach 1 po­
seł na Sejm Józef Wojciechowski 
wystawia nader pochlebną opinię

twierdząc, że wieść o aresztowaniu 
była dla niego prawdziwą .niespo­
dzianką. Wyjaśnione zostały uma­
wiane w zeznaniach oskarżonych 
kwestia wydatków reprezentacyj­
nych, Jakie rzeloomo poniósł Mie­
rzejewski w okresie trwania WZO.

rator i obrońcy zażądali dołączenia 
do akt sprawy dodatkowych doku 
mentów. Następnie rozpoczęło się 
trwające około godziny .

PRZEMÓWIENIE 
OSKARZYCIELSKIE 

PROK. MARYSZOWEJ
Oskarżycielka powołała «lę w 

swej wypowiedzi na słowa Prezy­
denta Bieruta, wygłoszone podczas 

( Ciąg dalszy na «tr. 4-teJ)

miłujący pokój są gotowi wy­
drzeć broń podżegaczom wo­
jennym. Kongres dowiódł, że 
potrafimy o pokój walczyć 1 
wywalczymy go.

Na wiecu wybrano Komitet 
Obrońców Pokoju i uchwalono 
rezolucję stwierdzającą m. in.: 
„potężny obóz pokoju stał się 
siłą niezwyciężoną, która potra­
fi w imię postępu i dobra ludz­
kości zapewnić pokój".

Na wiecu w Poznaniu uczest­
niczka Kongresu Paryskiego 
Irena Sztachelska wygłosiła 
przemówienie, w którym stwier 
dziła, że społeczeństwo polskie 
odpowie podżegaczom wojen- 
Inym zwiększeniem swego wkła 
du w dzieło budowy nowej 
Polski,

Zebrani wybrali Wojewódzki 
KomitetP Obrońców Pokoju i 
przyjęli rezolucję wyrażającą 
wolę walki o pokój.

Na wiecu w Szczecinie uczest 
nik Kongresu w Paryżu ob. Tro 
janowski dokonał analizy prze­
biegu- obrad. Przewodniczący 
wiecu, literat Jerzy Andrzejew­
ski, odczytał manifest Świato­
wego Kongresu Pokoju w Pa­
ryżu, poczym dokonano wyboru 
Wojewódzkiego Komitetu Obroń 
ców Pokoju.

Olbrzymie* zgromadzenie, któ 
re odbyło się w Krakowie z u- 
działem 2.000 osób zagaił rek­
tor Akademii Górniczej dr. 
Goetel. Literat Wojciech Żu- 
krowski mówiąc o obradach pa 
ryskich powiedział, że ludzie

Mowo bsmknoty
20-sto  z lo tow e

NaTodowy Bank Polski zawia­
damia, że z dniem 11 czerwca 
1949 r. wprowadza do obiegu no 
we bilety bankowe 20-»lotowe w 
kolorze ciemno - zielcmjlrn i oliw 
kowo brunatnym.

Jednocześnie Narodowy Bank 
Polski zaznacza, że znajdujące 
się w obiegu bilety 20_złotowe emi 
sji 1944 1 1946 są nadal prawnym 
środkiem pJafńiozym i obiegać bę 
dą na równi, z biletami nowej

Feldmarszałek von Mannsłe*n 

s t a n i e  p r z e d  s ę i l e f n
mieckiml jako szef sztebu na te­
renie Polski i Związku Radziec.

Akt oskarżenia brytyjskiego mi 
nisterstwa wojny stwierdza, że 
przeprowadzone w dniu 1 maja 
badanie lekarskie wykazało, it 
vom Mannstein znajduje się w ta 
kim stanie zdrowia, że może sta 
nąć przed sąd chi i odpowiadać

W i e l k i  K o n k u r s
Czyteln ików  „S łow a  P o lsk iego”

Zamieszczone niżej zdjęcia — należy rozpoznać, wpisać na 
załączonym kuponie i po zakończeniu konkursu przesłać do Re 
dakcji „Słowa Polskiego", Wrocław, ul. Oławska 10.

Konkurs trwać będzie do 14 czerwca.
1«> 20

Konkurs „Ludzie, o których się mówi“
KUPON Nr. 10

Kogo przedstawia zdjęcie Nr 19?  ..............................— -—
(nazwisko 1 Imię)

Kogo przedstawia zdjęcie Nr 20? ................................. .....(nazwisko I unięl

Nazwisko i imię biorącego udzi ał w konkursie

LEGNICA (KB.) — Apel ro­
botnika Pafawagu Le\|£szkina 
i pracownicy Wrocławskich Za­
kładów Przemysłu Odzieżowego 
Narożnej o uczczenie Święta 22 
lipca konkretnymi zobowiąza­
niami produkcyjnymi znalazł w 
Państwowych Zakładach Prze­
mysłu Dziewiarskiego w Legni­
cy żywy oddźwięk. W pierw­
szych godzinach po ogłoszeniu 
wezwania odbyło sie w PZPDz, 
masowe zebranie załogi.

Wiec zagaił przewodniczący 
Rady Zakładowe] ob. Koebe, 
udzielając głosu ob. Pijanow- 
skiej — delegatce na Kongres 
Związków Zawodowych, która 
w przeddzień powróciła z War­
szawy. Mówczyni scharaktery­
zowała obrady Związkowców, 
jako nacechowane troską o pod 
niesienie stopy życiowej mas 
pracujących 1 usprawnienie me­
tod pracy, ze szczególnym u- 
względnieniem konieczności dal 
szej'popularyzacji założeń współ 
zawodnictwa pracy.

Z kolei zabrała głos przodow­
nica pracy Zakładów Dziewiar­
skich ob. Janina Szakurówna 
oświadczając, że w przeddzień 
Konferencji Wojewódzkiej P.Z. 
P.R. przyjmuje na siebie zo­
bowiązanie wykonania rocznego 
planu produkcji do 22 lipca.

Ob. Leon Sawiński postano­
wił swój roczny plan produkcji 
wykonać do 1 września, ob. Na­
wrocki, — ob. Janina Pierido- 
niuk do 22 lipca. a ob. Poppe do 
1 listopada.

. Należy zaznaczyć, że robotni-

Cena
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Dziesięć dni
Dziś rozpoczyna się w całej 

Polsce powszechna rejestracja 
analfabetów. Ponad 60-tysięcz- 
na armia rejestratorów przy­
stępuje do pracy, która ma pod 
stawowe znaczenie dla akcji li­
kwidacji analfabetyzmu w Pol­
sce. Praca ta bedzie ukończona 
do 20 czerwca. Od jej wyni- 

, ków zależy w dużym stopniu 
powodzenie całej akcji, nie tyl­
ko w sensie liczbowych sukce­
sów, lecz przede wszystkim w 
sensie stworzenia właściwych 
warunków psychicznych dla 
najpełniejszego, najlepszego wy 
konania przełomowej w dzie­
jach naszej kultury uchwały 
sejmowej z dnia 7 kwietnia rb.

Rejestracja musi przezwycię­
żyć psychiczne opory, istniejące 
jeszcze w masach analfabetów, 
musi stać się zwycięstwem nad 
Siłami, które pragną nieświa­
domość i ciemnotę wyzyskać 
dziś dla celów wrogich wobec 
naszej kultury i postępu, po­
dobnie jak wyzyskiwały nie­
świadomość i zacofanie mas 
przez wieki całe dla utrwalenia 
swego panowania.

Analfabeta jest rodzajem ka­
leki, skazanego na korzystanie 
z informacji tylko słownej, po­
dobnie jak ślepiec skazany jest 
na informację swego przewod­
nika. Niemożność czytania ga­
zet i książek i sprawdzania w 
ten sposób zasłyszanych wiado­
mości czyni często analfabetę 
ofiarą wrogiej propagandy. Nie 
da się to niczym wyrównać, 
radio bowiem, akcja odczytów 
i pogadanek — wskutek jedno- 
razowości i niepowtarzalności 
Informacji — nie może zastąpić 
lektury.

Wroga plotka, będąca narzę­
dziem tych, którzy chcieliby 
widzieć Polskę ciemna i zacofa­
ną, którzy chcieliby masy chłop 
Skie i robotnicze uczynić żero­
wiskiem swoich egoistycznych 
interesów, ta wroga plotka usi­
łuje przeszkadzać szerzeniu 
oświaty, spełnieniu dzieła, któ­
re Polska Ludowa wysunęła 
na czoło swych zadań. Likwi­
dacja analfabetyzmu w Polsce 
to równocześnie zasadniczy cios 
w niedobitki obozu, który na 
zacofaniu, ciemnocie i zabobo­
nie budował swe nadzieje na 
przyszłość.

Tylko nienawiść do Polski 
Ludowej, tylko strach przed o- 
światą, przed świadomością wol 
nego człowieka może skłaniać 
dziś do przeszkadzania w wal­
ce z analfabetyzmem.

Usiłowania te budzić mogą 
tylko politowanie. Nic bowiem 
nie powstrzyma rozwoju rewo­
lucji kulturalnej w Polsce. A- 
nalfabetyzm będzie zlikwidowa 
ny do końca roku 1951, bo tego 
wymaga nie tylko rozwój kul­
turalny, ale i gospodarczy kra­
ju, tego wymaga 6-letni plan 
narodowy, tego wymaga honor 
naszego pokolenia.

Rejestratorzy, przeprowadza­
jący spis analfabetów, spotkają 
się niewątpliwie z przejawami 
łarówno oporów psychicznych 
te strony samych rejestrowa­
nych, jak i. wrogiej propagan­
dy.

Będą musieli od razu, w bez­
pośrednim zetknięciu przejawy 
te likwidować, będą musieli wy 
Jaśniać, tłumaczyć, argumento­
wać. Od ich postawy, od właści 
wego podejścia tak do samej 
pracy, jak i osób rejestrowa­
nych — zależy b. wiele. Na re­
jestratorach spoczywa duża od­
powiedzialność społeczna, po­
dobnie jak wielka odpowiedział 
ność za przebieg i wyniki ca­
łej akcji ciążyć bedzie na tere­
nowych komórkach tei akcji — 
Społecznych Komisjach Gro­
madzkich i Blokowych.

Rejestratorami w większości 
wypadków są nauczyciele. Nad 
zór nad przebiegiem rejestracji, 
Jak zresztą całej akcji, sprawu­
je czynnik społeczny i politycz­
ny.

Od dziś jesteśmy zmobilizo­
wani do najpiękniejszej z wo­
jen, do wojny o światło dla u- 
mysłów milionów naszych oby­
wateli.

  Stanisław Grzeleckf.

R eferat min. Eugeniusza Szyra

W a lk a  o jakość produkcji 
ogarnie cały k ra j

przynosząc masom pracującym lepsze i tańsze towary
WARSZAWA. (PAP). W czasie trwania obrad Kongresu 

Związków Zawodowych wygłosił przemówienie min. Szyr., 
Poniżej podajemy obszerne streszczenie tego przemówienia^

Tam . g J iie  pow sta ła  n ow a fo rm a  w spółzaw odn ictw a
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' GDYNIA. Statek norweski , A_ 
•aska" przywiózł do Gdyni wiel­
ki transport orzeszków ziemnych.

GDAŃSK. Na zlecenie gdańskie 
■o urzędu morskiego firma „Hy- 
drotrest" rozpoczęła prace przy 
budowle nowego nabrzeża na He 
lu.

ŁODZ. Traktorzysta Czesław 
fęcamian. Krtrudiniony w ośrodku 

• Jnaszynowym przy gminnej sppl- 
Ifciekii ZSCh we wsi Dobre po w. 
fcrzeŁńskśego, zaorał 65 ha zie. 
poi, wykonując 150 proc. normy.

POZNAŃ. Zjednoczenie energe 
lyczne okręgów: poznańskiego,
pczecińskięgo i pomorskiego zelek 
jry£>koweł« 51 wsi i 1988 zagród, 
paloacno limie wysokiego napię, 
*10. długości 73 km nijskiego -  
*03 km oraz zc instalowano 34 sta 
pe transformatorowe o łącznej 
jpocjr 13G0 KWH.

Stwierdzając na wstępie, żei 
nie wszystko to. co klasa ro-l 
botnicza osiągnęła w okresie 
4-ch lat po wyzwoleniu kraju 
dotarło w tej samej formie, w 
jakiej było obliczone, mówca 
oświadcza, że stały temu na

I przeszkodzie siły wroga klaso 
wego, działającego w kraju, jak 
również elementy biurokracji, 
słabości 1 nieudolności organi­
zacyjnej.

Dlatego też krytyka i samo­

krytyka są tą potężną bronią, 
która w rękach robotników za 
mienia się w siłę rewolucjoni­
zującą, usuwając biurokrację, 
słabość i nieudolność organiza 
cyjną.

Kongres ten, jest kongresem 
klasy robotniczej, którą mobi-j 
lizuje swe szeregi do walki; 
przeciwko wrogom klasowym,] 
do walki o budowę fundamen­
tów socjalizmu.

Musimy obserwować rozwój'

nie tylko poprzez cyfry staty­
styczne, ale i poprzez badanie 
zjawisk, które różnią się od 
bezbarwnych przeciętnych, po­
przez badanie codziennych 
trosk I bolączek nawet indy­
widualnych.

W warunkach naszego ustro 
ju wzrost produkcji łączy się 
z poprawą warunków pracy. 
Walka o dyscyplinę pracy z 
walką o prawidłowe podejście 
do zagadnień warunków pracy, 
przede wszystkim jej bezpie­
czeństwa i higieny.
Zobowiązania podpisane przez 

dyrekcje winny stanowić nor­
mę prawną bezwzględnie obo^

Odwiedzamy Oddział »E«
Pcfńsiwowydi ZakSadów Odzieżowych we Wrocławiu

Na ulicy Ruskiej, w wielkim 
gmachu Państwowych Zakładów 
Odzieżowych Vre praca. Tu 
powstają ubrania robocze, któ­
re otrzymuje nasz świat pracy. 
Na taśmie wzdłuż wielkich, ja­
snych sal przesuwają się kom­
binezony, jakie za parę tygodni 
ujrzymy być może w Pafawagu 
czy Fabryce Wodomierzy.

Odwiedzamy Rade Zakłado­
wą. Na ścianie korytarza wi­
dzimy gazetkę zakładową, infor 
mującą o wspaniałych osiągnię­
ciach tego wzorowo prowadzo­
nego warsztatu pracy.

Tu właśnie powstała nowa 
forma współzawodnictwa indy­
widualnego która, jak otrzymuje 
my meldunki z innych zakładów 
pracy, przybiera charakter ru­
chu coraz bardziej masowego.

— Do 21 maja wykonaliśmy 
plan produkcji za maj — do­
wiadujemy się od przedstawi­
cieli Rady Zakładowej. •

— A jak przedstawia się spra 
wa akcji „0“.

— Tu mamy bardzo ładne o- 
siągnięcia. Zaoszczędziliśmy 
55O.OOO metrów nici.

Pół miliona metrów, pięćset 
kilometrów cennych nici zdoła­
no uzyskać dzięki zracjonalizo­
waniu pracy przy szyciu ubrań 
roboczych.

— Poza tym stale poprawia 
się gatunek wyprodukowanego 
przez nas towaru — informują 
nas przedstawiciele zakładu. — 
Ostatnio osiągnęliśmy 99Vo u- 
brań pierwszego gatunku. Ma­
my nadzieję, że niebawem o- 
siągniemy 100'/« ubrań pierw­
szego gatunku.

— A Jak zobowiązania kon­
gresowe?

— Wykonaliśmy 6000 ubrań 
ponad plan.

— Kto z pracowników, poza 
słynną już na Dolnym Śląsku

Pelagią Narożną, wyróżnił się 
jeszcze we współzawodnictwie

— Obok Teodora Spólnego, o 
którym już pisano obszernie, na 
szczególne wyróżnienie zasłu­
gują bardzo dobrzy pracownicy, 
obaj prasowacze: Józef Ku-
rzawski 1 Antoni Pachura.

Z kolei odwiedzamy Pelagię 
Narożną, pracującą w wielkiej 
sali na czwartym piętrze. Jest 
tu jasno, widno, dobra wenty­
lacja. Praca odbywa się w hi­
gienicznych warunkach. Długie 
rzędy maszyn do szycia stoją 
wzdłuż sali. To jeden z oddzia­
łów 6000-nej armii konfekcyj­
nej Wrocławia.

Pelagia Narożna zaimuje się 
wykańczaniem dziurek na ryg- 
lówce i obcinaniem nici. Na 
kilka mińut odkłada nożyczki, 
przerywa robotę, aby odpowie­
dzieć na nasze pytania.

—. Pochodzę z Poznańskiego, 
jestem córką robotnika. Wojnę 
spędziłam na robotach w Niem 
czech. Od roku 1946 pracuję 
we Wrocławiu w . .-Zakładach 
Konfekcyjnych, .

— W jaki sposób doszła pani 
do takich doskonałych wyni­
ków?

— To przede wszystkim za­
sługa kierownictwa oraz moich 
koleżanek. Praca na taśmie 
jest świetnie zorganizowana. 
Niech pan patrzy, jak tu wszyst 
ko sprawnie i szybko się poru­
sza. Po prostu przyjemnie w 
takim rytmie pracować. Robota 
nie jest tu nerwowa, dorywcza, 
lecz pracuje się systematycznie, 
według ułożonego planu.

— Czy podjął już kto pani 
apel?

— Tak, koleżanka Janina Do­
rosz z oddziału FG. również na 
ul. Ruskiej. Zobowiązała się 
ona wykonać swą normę przy 
przygotowaniu 1 kontroli t. zw.

wykrojów dla pracownic taśmo 
wych do 22 lipca. Również ko­
lega Teodor Spoiny, który za­
miast 58 par spodni wykonuje 
150. par, zobowiązał się wyko­
nać normę roczną do 22 lipca.

Spoglądamy na wielką salę, 
w której wre praca. Pelagia 
Narożna dodaje:

— Zresztą zbiorowo wszystkie 
taśmy postanowiły uczcić Kon­
ferencję Wojewódzką wykona­
niem normy do 23 lipca.

jJak nas poinformowano w 
Radzie Zakładowej, bardzo wie 
le pracownic osiąga doskonałe 
wyniki, jednakże przez pewną 
nieśmiałość nie zgłasza się do 
współzawodnictwa. W każdym 
razie cały Oddział ..E“, jak to 
mogliśmy stwierdzić., zwiedza­
jąc inne sale i słuchając óświad 
czeń pracownic i pracowników, 
przejęty jest jedną myślą:

— Wionąć w 100*/o normę 
roczną do 22 lipca, tak jak zo­
bowiązała się Pelagia Narożna.

Z. Grot.

MOSKWA. (PAP). — Znako­
mity pisarz angielski Bernard 
Shaw zaproszony przez Komi­
tet obchodu 150 rocznicy uro­
dzin Puszkina na uroczystości 
jubileuszowe do Moskwy nade­
słał na imię Komitetu następu­
jący list:

„Spotkał mnie wielki zasz­
czyt i jestem wdzięczny za za­
proszenie. Żałuję Jednak bar-

dzo, lż wiek mój (93 lata) nie 
pozwala mi na powtórzenie mej 
wizyty z roku 1931 do Moskwy 
— wizyty, która pozostawiła 
najpiękniejsze ze wszystkich 
innych i najdroższe wspomnie­
nia. Duchem ZSRR interesuję 
się więcej, aniżeli jakimkolwiek 
Innym państwem na świecie, 
włączając mój własny kraj.

Bernard Shaw“

wiążującą, zobowiązania zało­
gi zaś charakter obowiązku mo 
ralnego, którego wykonanie za­
bezpiecza wysoki poziom świa­
domości społecznej pracują­
cych. Walka o realizację planu 
6-letniego wymaga aktywnego 
udziału milionowych mas pra­
cujących. Jesteśmy przekona­

ni, że rozmach współzawodni­
ctwa pracy w Polsce, który za­
skoczył riszczególne ogniwa 
administracyjne, partyjne i 
związkowo — potrafi wycho­
wać kadry ludzi nowego typu, 
kadry dziesiątków tysięcy orga­
nizatorów i nowatorów produk 
,cji bez tytułów majstra, inży­
niera i technika.

NOWE METODY PRACY
Rodzi się nowa organizacja 

produkcji — stwierdza przy o- 
klaskach min. Szyr — „trójki" 
w murarstwie, zespoły pracu­
jące metodą Trzcińskiego, bry­
gady instruktorskie w prze­
myśle węglowym czy włókien­
niczym, brygady młodzieżowe, 
brygady remontowe, brygady 
walki o jakość — usuwają sta­
re, kapitalistyczne metody or­
ganizacji pracy, stanowią pod­
stawę nowej, socjalistycznej or 
ganizacji pracy. Ekipy, bryga­
dy, zespoły — to są te pier­
wiastkowe ogniwa w łańcuchu 
produkcji, które działając od­
dolnie zmuszają inżynierów i 
techników do zmiany dotych­
czasowego systemu pracy.

Przed wojną kapitaliści w 
Polsce walczyli o eksploatację 
człowieka przy pomocy maszy­
ny. W naszym ustroju podmio 
tem działania jest człowiek. To 
on eksploatuje maszynę, to on 
wydobywa z niej maksimum 
wydajności. Dlatego nie ma dla 
nas norm nieprzekraczalnych, 
dlatego walczymy o pełne wy­
korzystanie techniki.

Przechodząc do sprawy za­
opatrzenia świata pracy, mów­
ca stwierdza, że zarówno pod 
względem ilości artykułów a 
szczególnie pod wzgledem ja-

kości, jesteśmy jeszcze dość da­
leko od tego, co nam potrzeba. 
Walka o jakość musi ogarnąć 
cały kraj i ponieść masom 
pracującym w wyniku lepszy i 
tym samym tańszy towar.

W realizacji planu 6-letnie­
go- należy walczyć o równo­
mierność w rozwoju poszcze­
gólnych gałęzi produkcji i 
zwrócić uwagę na opanowanie 
planowania terenowego drobne 
go przemysłu, spółdzielczości 
pracy, rzemiosła i chałupnic­
twa.

WIELKIE SIŁY
PRODUKCYJNE

W rzemiośle jest około 350 
tys. zatrudnionych. W spół­
dzielniach pracy około 70 tys., 
W państwowym przemyśle miej 
scowym około 30 tys., w prze­
myśle prywatnym około 150 
tys., liczba trudniących się 
zawodowo chałupnictwem sza­
cowana jest na około 170 tys. 
Setki tysięcy może wynieść 
liczba chłopów oraz członków 
rodzin pracujących w mia­
stach, którzy trudnią się, lub’ 
chcieliby Sie trudnić częścio­
wym chałupnictwem.

Jeśli zdołamy uruchomić i 
zorganizować te olbrzymie nie­
wykorzystane w Detni siły pro 
dukcyjne, potrafimy w zakre­
sie artykułów szerokiego spo­
życia pójść dalei niż wytyczne 
6-letniego planu dziś przewi-

Naszym zadaniem — kończy 
min. Szyr — jest i będzie po­
święcić więcej uwagi planom 
terenowym, codziennym po­
trzebom budownictwa miesz­

kaniowego, remontów, kanali­
zacji wodociągów itp. W ten 
sposób osiągnie sie równomier­
ność na wszystkich odcinkach, 
by z równą energią maszero­
wać naprzód w walce o zbudo­
wanie fundamentów socjaliz­
mu, o realizację wszvstkich za­
dań, które w soosób jasny I 
wyraźny są dziś stawian3 
przez masy pracuiace Polski.

Bolesław  WófcicŁi Ma s p o t k a n ir

Lnduiemy w Nowosybirsku
(Dokończenie).

k< lajew.sk — jest młodym miastem. 
Liczy nie wiele ponad 50 lat. Naro­
dził aię wraz z koleją transsyberyj 
ską wokół mostu, zbudowanego na

Nowonikoiajewsk — 63 tysiące dusz 
— był drewniany 1 parterowy, cha
0 tyczny 1 brudny, kupiecki I całko

niczych warsztatów) pozbawiony 
przemysłu; typowe dla carskiej Sy 
beril miasto kolonialnego wyzysku
1 ciemnoty, gdzie na mierzwie nę­
dzy ogółu pleniło się bogactwo nie

Przyszła rewolucja, przyszły pierw 
sze pięciolatki stalinowskie 1, ra­
dziecki Nowosybirsk — ok. >00.000 
mieszkańców, ośrodek potężnego 
przemysłu ciężkiego, budowy ma- 
«zyn oraz przemysłu lekkiego 1 spo 
żywczego — począł rosnąć w górę 
wielopiętrowymi gmachami, roz­
parł się szerokimi 4 asfaltowanymi 
ulicami, przeskoczył na drugi brzeg

szej tu od Wisły), pokrył się nowo 
czesnymi fabrykami i osiedlami ro-

Nowosybirsk wypierał nie tylko

puszczę — resztki lasu zachowane 
są na dziedzińcu niejednej, zbudo­
wanej: w czasie wojny fabryki no­
wosybirskiej — ale wyoierał 1 wy-

łajewsk. I nic bodaj 11 iA daje peł­
niejszej 1 plastyczndej«zej miary 
rozmoju miasta, jak te sąsia­
dujące ze sobą nowe 1 stare 
dzielnice, Jak te sąsiadujące 
ze 'sobą na Jednej ulicy kontrasty

jego cieniu kuli się Jeszcze Jeden 

kolajewska.

ną magistralą PtranssybeSryjską krzy 
żują się dwa ijowe, niezwykle waż 
ne szlaki kolejowe -  na południe 
do Zagłębia Kuźnieckiego, na po-

wosybirsk tworzy nierozerwalną* ca 
łość z wielkoprzemysłowym „kom-

Miasto stanowi więc Jeden z krę­
gów stalowego grzbietu .potęgi prze 
myślowej, która w latach wojny 
zmiażdżyła potencjał Ruhry, poten-

W rocław sk ie  w ieczory tea tra ln e

»W noc zimow(f« S. Diantsmla
w  D o lnośląsk im  T eatrze Żydow sk im

W noc zfnową" S. Diamanta w 
Dolnośląskim Teatrze Żydowskim

Pewien chłop * podwrocław. 
dkiej wsi przywędrował 20 km 
piechotą do Wrocławia, fcy zofca 
czyć sztukę Diamanta pt.: „W
noc zimową". Ni-o dziwnego. 
Chiop ów pochodzi bowiem z tej 
wioski na Zamojszczyźnie w któ 
rej autor umieścił akcję. Ńa cely 
drama<t „Nocy zimowej" chłop 
ten patrzył własnymi oczami.

S. Diaimant — robotnik łódzki, 
pochodzący z proletariatu wiej­
skiego podczas okupacji przecho 
wywał się jakiś czas w rodzinie 
chłopskiej i dlatego właśnie w 
swoim utworze mógł dać tak re_ 
al.styczne i przekonywujące po_ 
stacie chłopów, bez retuszu lite­
rackiego. Autor bynajmniej nie 
idealizuje swoich bohaterów, po­
kazuje ich razem z ich wadami 
i zaletami. Przez to właśnie eztu 
ka Diamasnta nabiera prawdzi. 
wjnoh rumieńców życia, 4 g&je

sję tak bliska widzowi. Mamy 
więc w niej chłopów — rodzo­
nych biracii Ślimaka - Prusa, cc 
nie egodzą eię eni na chwilę na 
udzielenie schronienia ucekejące. 
mu z getta Zydow bez zgody 
,.swojej kobity” . Mamy również 
dziewczynę wiejską, chwalącą się, 
że ze wiadro smarzmiętych ziem 
niaków wycyganiła od głodującej 
Żydówki nerwe budki. Ale obok 
nich widnieje cała galeria innych 
typów wiejskich, która sprawia, 
ża sztuka posiada akcent op-tymi 
stycznej wiary w człowieka i je 
go dobroć.

Nie, nie może zatryumfować 
zło rasizmu w krsju, który wy­
dał takiego chłopa jak Michał 
Krysżczuk — główny bohater 
,,Nocy Zimowej'1. Prawdziwego * 
krwi i kości chłopa polskiego, 
który patrząc na szczutego niby 
LWierzę młodego rzeźbiarza ży­
dowskiego, nie waha sćę udzielić 
mu goćciej ged ewojim ńscŁepi,

narażając się na represje ze stro 
ny Niemców.

Sztukę Diatoanta ,.W n<v» 
mową" zagrano koncertowo. Bez 
sprzecznie największą zasługą 
Łódzkiego Teatru Żydowskiego 
jest zespolowość gry. Na czoło 
wykonawców wysuwa się M. Mel 
man w roli Michała Kryszczuka. 
Jego chłop z Zamojszczyzny — 
to prawdziwe arcydzieło umiaru, 
godności i opanowania. Każdy 
gest, czy to Wyciąganie węgla 
spod blachy dla zapalenia fajki, 
czy odmawaanie wiecznego odpo­
czynku przy zwłokach starej o- 
błąkanej Żydówki — jest prze­
myślany głęboko i przekonywają

Godnie sekundował Melmenowi 
N. Majler w roli Felka —• party­
zanta, syna starego Eryszczuika. 
Dm̂ tonale odtworzył postać rzeź 
biarza - Żyda, późniejstzego par 
tyzanta — J. Flajszer. Wstrząsa­
jąco wypadła postać tragicznej, 
obłąkanej Żydówki. Sceny kie­
dy żydowska matka poznaje w 
rzeźbie własnego syna — nie moi 
na zapomnieć. Jedynie pewne za 
strzeżenie w obsadzie, mimo do. 
skenaiej gry, budzi p. K. Efgon 
W roy fjastki. Jteetka pa eCi|*ie

ukazała za wiało cech dziewczy­
ny wiejskiej.

Reżyseria Idy Kamtóskiej wy­
maga właściwie osobnej recenzji. 
Całkowicie podzielam zdanie Śt. 
PowołocJoiego z ,,Trybuny Ludu", 
który podkreśla, że twórczego 
źródła inscenizacji Kamió*kiej na 
leży szukać w artystycznych tra 
dycjach teatru Stanisławskiego. 
Wspaniała oprawa sceniczna (im 
ponujące dekoracje III aktu) pod 
kreślą jeszcze wydatniej reali­
styczną życiowość ,,MÓhatow- 
skiej" inscenizacji utalentowanej

Sztuka Diamanta „W noc zimo 
wą“ zosteia zaakceptowana do 
przetłumaczenia na język polski. 
Nie wiemy kto zajmuje się tym 
tłumaozenkVn, ale uważamy, że1 
sprawa ta nie powinna ulegać 
zwłoce. Utwór Diamanta trzeba 
udostępić jak najszerszym masom 
polskiego społeczeństwa.

Osobiście żałuję, że pobyt na 
wczasach uniemożliwił ml wcześ 
niejsEe napisanie recenzji. I wca 
le nie wstydzę się łez, wylanych 
podczas przedstawienia. Chłop z 
Zamojsizczyzny podczas spektaklu 
również podejrzanie manipulo­
wał chustką przy oczach...

_. Ll , jl. ftl, HoffmaJlOryya.

Ugo kontynentu europejskiego, 
wprzęgniętego do hitlerowskiej ma­

ta zwycięstwa — i równocześnie 

miasta w latach wojny — świadczą

w roku 1945 produkcja przemysło­
wa Nowosybirska osiągnęła 535,3 
proc. bardzo Już poważnej produJc 
cjł 7. 1S40 r. ( a zatem w ciągu 5 
lat wzrosła przeszło pięciokrotnie).

proc., w roku zaś 1946 — już 75 pro 
cent! Rzadki przykład — nawet w

zadowoleniem po\vie§c:ópi?arz sy-

WjeżdiaLiśmy właśnie w szeroką
i długą aleję, po środku której ciąg 
n<e się pąs zieleni i drzew;, „Kras-

sto, prosto w dal, aż do brzegu
rzeki Ob. Szerokiej, patężnęj rzeki 
s>heryjskiej, wypływającej spod 
gór Ałtaju 1 płynącej na przestrzeni
4,5 tysiąca kilometrów aż do O-
ceanu Lodowatego. Patrzyliśmy:

ustannie fala wysoka, przez wiatr

k;e i to samo miasto. Staiiśmy, nie 
mcgąc oderwać oczu.

Wiatr hulał po czuprynaeh, sdekl 
po twarzy — świeży, mocny, młody.
d T ł^ u  k nasza £yblr ~  powie'
s. bery.sk. i oczy mu s.ę zaśm,a- 

P.S. Już po odesłaniu tej kores»

na głowie. W rzeczyvAstoścl „W Mo 
siewie była godzina 2 po południu, 
kiedy o godz 6 wieczór czasu zachcA 
nio - syberyjskiego — lądowaliśmy 
w Nowosybirsku" (a nie na odwr.ót).

— na odwrót — starsi o „całe 4 go» 
dz\ny'\ W.

Str. V,

Pasmo Bernarda Shaw
do Komitetu Puszkinowskiego



S Ł O W O  P O L S K I E

Ucz się pływać 

na basenie  

S t a d io n u

Olimpijskiego

»M » in v  d o sk o n a ły  narybek**

Wygramy na ringu mistrzostw
*— mówią kluby dolnoślqs'ii8 W. Z. W. P. Fnlii-yiea Zssiylśw

w e W rocław iu , u!. Kościuszki 142
zatrudni natychmiast 1 DRUKARZA MASZYNISTĘ. 2 KRA­
JACZY, 2 ZMIANOWYCH i 2 itiTROLIGATORÓW. Zgłosze­
nia wraz z życiorysami do działu personalnego fabryki. K-2447

Niedobrze sie stało że mistrzo 
5twa juniorów w boksie .wypad 
ly w sezonie letnim- Na pewno 
sala na Mieszczańskiej nie pd-' 
mieściłaby widzów. 88 doskona­
łych, młodych pięściarzy, to 
rzadka okazja do obejrzenia do 
brego boksu. Wąłki rozpoczną 
się dziś o godz. 17. i w niedzielę 
organizatorzy spodziewają się 
■wyłonić ósemkę mistrzowską, 
która będzie nas reprezentować 
na zawodach o tytuł Polski. 1 

KLUBY CHWALĄ SIĘ ,  
NARYBKIEM 

Rekord zgłoszeń pobił wroc­
ławski Związkowiec 15. Pafa- 
wag wysyła w bój 14, Górnik 8, 
FUonia Swid. U, Ogniwo 12.

Wśród najlepszych klubów 
dolnośląskich zabrakło Gwardii 
1 Spójni (Jelenia Góra).

Poza tym zobaczymy w ringu 
zawodników Odry N. S, Odry 
Wr-w, Zjednoczenia (Legnica), 
Lustrzanki (Wałbrzych), Rokity 
(Brzeg), Związkowca (Brzeg), 
Budowlanych i AZS (Wrocław).

Wśród tej masy najmłodszych 
adeptów pięściarstwa znajduje­
my doborową stawkę zawodni­
ków, z których można zrobić 
nfizły zespół klasy A. tym bar­
dziej, że walki będą się odby­

wały w 9-ciu wagach — od pa­
pierowej do ciężkiej.
CI, UTRZYMAJĄ TRADYCJĘ 

WROCŁAWIA 
Największe szanse na sukces 

mają: Sawicki, Kucharski i Po­
lańczyk (Pafg), Matuszak i Na- 
pierski (N. S.), Zajdel (Związk.), 
Kurowski U-gi (Ogn.), Stelmach 
i Szczygielscy (Górnik), Bal­
wierz i Hercog (Polonia), Ja­

nuszko i Jurdeczko z Budowla-

Nie podajemy wag w jakich 
walczą ci chłopcy, ze względu 
na tajemnicę klubową, bo kie­
rownicy sekcji i tu zawzięcie 
walczą o punkty swoich pupili, 
o tytuł najpilniejszego klubu D. 
Śląska i opinię „najlepszych wy 
chowawców młodzieży" dla... 
swoich trenerów.

Cz. Ost.

Po Czoitku -  Klimecki
o p  u szcza  r in g

Tak przynajmniej podaje prasa 
ąportowa.

W ostatniej swej walce na tur 
nieju Gwardii Klimecki wykazał 
*nów dobrą formę, _ łdobywając 
tytuł tmisteza Polski.

Tak się złożyło, ie narzekając 
na KUmeckiego "zawsze “ jednak 
PZ3 sięgał po tego zawodnika 
ps2y okazji wszystkich poważniej 
scytn moczów międzypeńst wo. 
■Jk ;.-ch.

jJłody sport dolnośląski irwoza 
Xi:medkiego za sportowca, który 
u nas ma dużą rolę do spełnie­
nia. Jeśli nie będffie już bronił 
naszych barw — to w każdym Te

zie zajmie eię trenowaniem swo. 
icih następców. Trudno bez rado 
ści powitać tak znakomitego se­
kundanta. i trenera.

Co przyniesie 
[airzejszy mecz?

Jutro w Wałbrzychu odbędzie tlę 
decydujące spotkanie z cyklu lina 
łowych rozgrywek o mistrzostwo 
Dolnego Śląska pomiędzy Julią (Bia 
ty Kamień) 1 Ogniwem Wrocław.

Ogniwo organizuje na zawody wy 
eiecZkę dla kibiców pttkarstwa. Od 
Jazd autobusów nastąpi w sobotę 11 
bm o godz. 14 z Rynku. Cena prze-

nla przyjmuje się na miejscu, przy

Kierownictwo sekcji piłkarskiej 
Ogniwa zawiadamia zawodników 
1-ej druiyny, te wyjazd do Wał­
brzycha nastąpi o godz. 10 sprzed 
domu klubowego przy ul. Oławskiej

J. B.: Nie ma pan racji „Sport 
to nie tylko .rekord", ale wiel­
ki eeyenik wychowawczy. Nie 
an' ntmy *atesn rubryki „nasze 
»rawy“.

Niełatwo bedzie zaatakować 
czoło tabelki i niełatwo wpisać 
się między ekstraklase.

Od zeszłego roku młodą lek­
koatletykę dolnośląską dzieli... 
12 miesięcy rzetelnej pracy.

Już teraz nie tylko Wrocław 
i Wałbrzych dba o dobre imię 
naszej lekkoatletyki. Przybyła 
masa sportowców Świdnicy, 
Dzierżoniowa, Bierutowa i Jele­
niej Góry.

Niejednokrotnie wśród pierw­
szej piątki znajdujemy niezna­
ne zupełnie przed kiłku miesią­
cami nazwiska.

W myśl poleceń PZLA posta­
ramy się ustalić listę najlep­
szych junioróW. Będą to spor­
towcy do lat 18.

Tak się szczęśliwie złożyło, że

Bardzo rb  e cenimy trenera 
Cejzikową ale zawodniczki Cejzi 
kowej bardzo Wrocławiowi brak.

Ciekawi Jesteśmy w jaiki)m cha 
raikterze zobaczymy ją w niedzie 
lę na boisku lekkoatletycznymi

Związkowiec dolnośląski
w dailiifli Kongresu
zewał z okazji Kongresu ZwiązMu) 
Zawodowym kilka imprez. Ogłasza­
my dziś rezultat zawodów o odzna­
kę SF, statki i piłki nożnej.

O ODZNAKĘ SPRAWNOŚCI 
Na terenie województwa wrocław 

skiego odbyty się prfay o OSF. W 
próbach tych w/g dotychczasowych 
ol)l*cze?i startowały ogółem £.663 o-

G<5rze C0, Bolesławcu 70, Chojnowie 
41. Górze Śląskiej 70, Głogowie 9S, Ja

Oleśnicy 100, Malczycach 25, Trzeb­
nicy •«, Wałbrzychu ISO, Wołourie 
30, Oławie 78, Legnicy S0, Ząbkowi­
cach 45, Łagiewnikach 25, Bieruto­
wie 40, Kątach Wrocławskich 35, 
Klodzln.1l osób.

VdKlATKA I KOSZ 
Zorganizowano turniej siatkówki, 

w którym brało udział 40 zespołów

(Sio, Film, Drukarz, Żegluga, Pocz- 
ta. Szpital, Moto-Zbyt, Teatr, Czyn, 
Garbarnia, Klinika i PKS.

Pierwsze miejsce zajął zespół Że­
glugi przed PKS. Na trzecim miej­
scu uplasował się Moto-Zbyt, 

TURNIEJ BŁYSKAWICZNY 
W zorganizowanym turnieju pi U

wzięło udział osiem zespołów, któ­
re rozgrywały spotkania systemem 
pucharowym po siedem ludzi w ze-

W turnieju wzięły udział zespoły

PKS, 'CPN, Czynu i Drukarza. Pierw 
sze miejsce zdobył zespół CPN 
przed Drukarzem, PKS, OKZZ, Czy

W powiatach odbywały się turnie­
je błyskawiczne w piłce nożnej w 
ramach opracowanych przez OKZZ 
Kłuty i kota Związkowca wzięły w

Komunikat żeglarza
Sekcja żeglarska AZS organi­

zuje kurs na stopień żeglarza 
śródlądowego. Zapisy przyjmuje 
się (Norwida 11) we wtorki i piąt 
kd o god*. 19. Kurs rozpocznift_ti‘̂  
12 bm. o godz: 10 rano w tdtkS 
technice, Sala nr. 140.

Na kurs trnogą wstąpić słucha­
cze wyższych uczelni i szkół śred 
nich.

OiJ R e d a k c ji
Zwiąsfcowlcc Trzebnica: prosi­

my o kontakt. Z zaproszenia sko 
rzystamy.

Arb. Napisaliśmy na tein temat 
felieton Należy walczyć o czystość 
języika na boiskach.

Oto. Sicher: Bardzo dziękujemy 
za pamięć_ życząc zdrowia.

Ob. Bemówaa: Cieszymy się z 
.zapowiedzi powrotu do basenów 
I pływackich i czekamy na rekor 
Idy Połski.

Zaatakujemy lisią najlepszych
na mistrzostwach okręgu

Jutro zawodnikom mistrzostw lekkoatletycznych Wrocła­
wia podamy kilka nazwisk i cyfr: W każdej konkurencji mi­
strzostw wymienimy dwóch pierwszych i ...dziesiątego w tabeli 
najlepszych.

Po co?
— Dlatego, żeby zachęcić do zaatakowania »s>r*rdów okrę­

gu, a młodzież zdopingować do wymazania z laty najsłabszych 
wyników tegorocznych.

Liczymy na nią tym bardziej, że we wtorek ogłosimy pełną 
i aktualną listę dziesięcin najlePszyeh w okręgu!

we Wrocławiu juniorzy nłejed< 
nokrotnie noszą koszulki repre* 
zentantów.

Rzucamy śmiałe oświadczenie:
_— Po zawodach w sobotę I 

niedzielę ogłosimy listę najlep­
szą chyba w Polsce (juniorzy) j 
jedną z czołowych, jeśli chodzi 
o seniorów. Ost.

P o d z ią k o u /a n ia

PKOF. BR. WIKTOROWI BROSSOWI za przeprowadzenie po­
ważnej operacji żoładka, jak również Prof. Dr. Antoniemu 
Falkiewiczowi za długoletnie leczenie mego męża, oraz Dr. 
Majewskiemu za troskliwą opiekę pooperacyjną, składam tą 
drogą serdeczne podziękowanie
41-14   W. MARKSOWA

Urnę uczennice 
froctawia
k a n d y d a tk a m i 
d o  re p r .  P o ls k i

Gratulujemy Ronczewskicj 1 
Wilhełmi, które zostały wyzna­
czone na zawody eliminacyjne 
przed meczem z Czechosłowacją.
Jeżeli Ronczewskiej uda się per- 
konać Herdówne — 17-letnia 
wrocławianka włoży koszulkę z 
Białym Orłem co się jej za pra­
cowitość i zdyscyplinowanie 
sportowe należy.

Komunikat
W Sądzie Okręgowym w O- 
lcśnicy zawisła sprawa kar­
na p-ko Stanisławowi Kam- 
rajowi do L. V.K. 73/49 o od­
stępstwo od narodowości pol­
skiej w roku 1344 w Namy­
słowie.

SĄD OKRĘGOWY 
w Oleśnicy

K-2449

Zarząd Okręgowy P IZ
we Wrocławiu

ostrzega przed kupnem skra­
dzionego arytmometru marki 
Walther Nr 36 433. K-2448

UNIEWAŻNIAM dwa tymczasowa 
dowody tożsamości na konie karo- 
gniade wydane Zarząd Miejski Wro 
elawia 1 Bytomia. Zgubione zostały 
przez Garber Rywę, 6w. Antoniego 
29 na drodze Wrocław -  Kąty.

i OGŁOSZKMIA DROB ̂ E~~j
ZGUBIONO kartę rejestracyjną R.
meldowania, legitymację tramwar 
jową nâ nazwisko jWodejko Kon-

SKRADZIONO legitymację zwiĄZr 
koŵą Muryków, fcwlt od reperacji

UNIEWAŻNIAM legitymację Brat­
niej Pomocy nr 1410. Rausch Łu­
cja. 41A3

HANDLOWE
MEBLE, pianina, tapczany, komple 
ty kupuję, sprzedaję, skład mebU

KSIĄ2K? niemieckie, naukowê nie

SPRZEDAM umeblowanie sypialni, 
stołowy. Benedykta Polaka 17 m. 8.

SPRZEDAM ĉiężarówkę ̂  „Chevro-

nrâ/4Carł°W Ce'  ̂ 3
SAMOCHÓD DKW nowy, samochód

MEBLE lodówki elektryczne, ma- 
§w Wincentego 59 Sklep K 2312 
OKAZYJNIE sprzedam lodówkę e- 
na. Oferty: ”,Slbwo Polskie14 pod 

POSIADAM gotówkę, przystąpię 
Zgłoś?.? nla: Biuro Ogłoszeń «Sło-

ODSTĄPIĘ plac budowlany z ma­
tem kosztów remontu. Wiadomość: 
Traugutta 93/108 (przeds. budowl)

MSstezctslwa 
piłkarskie ZSSM

-  KRADZIEŻE
UNIEWAŻNIAM zagubioną legity­
mację wydaną przez PKP Nr 
279222. Wietrzyńska Irena. K 2451 
ZGUBIONÔ  Ẑ eidOV̂ noa

ZGUBIONO kartę RKU Limanowa 

ZGUBIONO  ̂legi tym Ubezp.̂  Spo-

ZGUBIONO odcinek wymeldowa-

POSAD POSZUKUJĄ |
KUCHARKA restauracyjna poszu-

g WOLNE POSADY 1
CHŁOPIBC potrzebny do sprząta­
nia i posyłek. Świdnicka 38, sklep 
elektrotechniczny. 4116
POTRZEBNA pomoc domowâ  zglo

cje konieczne, daszyńskiego^ 3S

CZELADNIK krawiecki siła pierw­
szorzędna potrzebny. Spółdzielcza
4._________________________4008
POMOC domowa potrzebna przy

B__________LOKALE_________|
POSZUKUJĘ pokoju przy rodzinie 
Skę:PeO- 0i35-gł0SZenla: ”SłmV° 
.POKOJU śródmieście umeblowane­
go poszukuję — cena obojętna. O-
Jezdna“. 4122

g " ' NAUKA ~ |
KURSY samochodowe Wiśniowski
Wrocław, pl. Engelsa 11 (Legr̂ lcfcl̂ .

COFAM ZARZUT, skierowany w
dniu 23 maja do Ob.
wagę ̂ przepraszam. Gerhard Szy-

trzeci mechanik na statku „Florida", przeżywa silną nostalgią za krajem 

no Żoliborzu, gdzie u bolcu tony l tsynłen przetyl tyle szczęśliwych lat

Potem można było przez Aleje Trzeciego Maja skrę­
cić w  ustrojone kwitnącymi kasztanami i lipami1 Aleje U- 
jazdowskie i aż do Belwederu cieszyć się z harmonijne­
go uroku polskich pałaców.

Nie była to droga najkrótsza, ale nad ranem nie było 
na niej ruchu: kilka wozów 2 mlekiem jeszcze na Żolibo­
rzu, samochody oczyszczania miasta na Wisłostradzie, tro- 
ohę ciężarówek przy portach wiślanych, a wreszcie nie­
bezpiecznie zataczające się samochodziki z zakochanymi 
parami w Alejach Ujazdowskich —  to było wszystko. 
W owych dniach szczęścia Darewicz wybierał tę dłuższą 
drogę, właśnie dla pośpiechu, a czasem dlatego, że dawała 
ona okazję do mistrzowskich skrętów: przy wjeździe na 
Wisłostradę, na „ślimaku" przy Belwederze dokoła kamień 
pego Lotnika na placu Unii i przy wjeździe w Rakowiecką.;

Sen rozdwajał się teraz, bo czasem Darewicz jechał 
gmatwaniną -Ulic i uliczek, śródmieścia, po.śród miliona 
śpiących warszawiaków, mimo znajomych miejsc nasu­
wających przelotne reminiscencje, które miały złączyć się 
później w jakiś trudny węzeł. Z dworca gdańskiego od­
jeżdżał kiedyś z Rysią. A teraz Darewicz bolał strasznie 
nad tym, nawet we śnie, że Kysi nie może już zobaczyc. 
Może dlatego śnił już tylko o Warszawie? Fotografia żony

przepadła dawno, a potem obraz jej pokrył się pyłem wy­
darzeń, aż znikł beznadziejnie i bezpowrotnie. Jak można 
ukochaną twarz zapomnieć? Inżynierowi wydawało się non 
sensem albo jedno, albo drugie — miłość lub zapomnienie
— ale nonsens ten trwał i stawał się elementem zasadni­
czym. Darewicz kochał rzeczy umarłe, musiały zatem ont 
żyć. Kiedy? Jak długo? Dlaczego?

I znów Darewicz mknął —  teraz Mazowiecką, Bracką
—  ku Alejom Jerozolimskim. Było już widno. Z dancin­
gów i nocnych restauracji wychodziły rozbawione grupy, 
kobiety w. długich, wieczorowych sukniach wszystkie

podobne do kogoś bliskiego — i zuchwali męzczyzni z pa­
pierosami w ustach. Niektóre pary jeszcze na chodniku 
tańczyły — ulica warszawskiego śródmieścia co wiosny 
i  przez całe lato lekkomyślnie bawiła się od wieczora do 
świtania. Dawny Darewicz gniewał się na to, dzisiejszy 
odczuwał wzruszenie i miłość. Koło Dworca Głowne^o 3 
zaczynał - ’  ruch i przed biurami Linu Lotniczych Lot 
zjawiały pierwsze autobusy. Pędziły pospiesznie ostat­
nie nocnp tramwaje i metodycznie rozpoczynały swoje dłu 
gie wędrówki dzienne. Poprzez szum maszyn „Floridy 
słychaćlch dzwonki. Na ulicy Śniadeckich widział kiedyś 
inżynier dwu studentów, spacerujących tu widocznie od 
dłuższego czasu gwoli dyskusji zasadniczej 1 głośnej, gdyż 
z balkonu rozlegać się zaczęły głośne protesty. A  z poła 
wyścigowego chyłkiem uchodził jakiś włóczęga czy bez­
domny, tam widocznie mający swoją przygodną sypialni* 
pod wiosennymi gwiazdami.

Szczęśliwy włóczęga... o ileż szcz^sliwszy! ,
Tuż przed wschodem słońca Darewicz wdziewał kom­

binezon. Instruktor Kukowski, o twarzy dobrze zapamię­
tanej (gdy obraz Rysi już ™ikł) mówiltymczasem:

— Nie wstaję tak wcześnie dla rabawy ani zzaSmlar- 
wania. Musicie mnie zrozumieć, moi państwo. Nie lata 
się bezrozumnie albo jak się komu przyśni Pame Earew:ra 
-  do pana mówię także! Pan jeszcze śpi? Wszystko rnusi 
być celowe — nawet bujanie pod obłokami — takie cza-

Sy’ *Cala ćwicząca grupa znała na wylot mstmktcraiu- 
miała na pamięć jego wywody. Byli juz wszyscy, pięciu 
studentów. jedna Studentka, miody robotnik z elektrowni 
S a n t  praktykant z apteki, jakiś ambitny wiceminister 
i Darewicz, polski „Ford‘, jak go określił instruktor, z 
nią i szacunkiem jednocześnie. w* D-' '

Str. 3

BĘDZIEMY PIERWSI 
W POLSCE

Spotkań !a piłkarskie o m.strzo 
stwo ZSRR przyniosły następują 
ce wyniki: w Leningradzie leader 
tabeli „Zenit" pokonał łotewski 
zespól „D-2ugawę“ 1:0 (0:0). W 
Moskwie zespół lotników (WWS) 
zwyciężył Lokomotiv 10 (0:0), e 
w Kijowie tamtejsze ,Dymsmo“ 
zremisowało z ,,Torpedo" (Mos­
kwa) 2:2 (1:1).

Eliminacje wyznaczono do Je­
leniej Góry na 12 bm. Między 
innymi startować tam będą Mo 
derówna, Słomczewska, Cieśli- 
kówna, Peskówna. Legródko, 
Gębolcówna, Flakowiczówna, 
Wajsówna, Sinoracka. Dobrzań­
ska i Stachowicz.

Duży to zaszczyt dla mło­
dziutkich wrocławianek start w 
takim towarzystwie!

W ajsów na rzuca dyskiem
C e ’*a3io w a  p o w in n a  ro b ić  to s a m o

Dlaczego nie pomoże nam w po 
prawieniu _ prz.3c;ęnaej w rzucie

— Wycofuję się z boiska — o_ 
świadiczyła rok temu Jadwiga 
Wejsówma zaczynająo swoją pra 
oę instruktorską.

— „Będę stertowała przeciwko 
Czechosłowacji" — zgodziła 
nasza mistrzyni ulegając prośbie 
komisji trzech, która przyglądafc 
9ię rzutom irettLngowym Wajsów 
ny graniczącym z 40 m

Będzie to bardzo silny punkt 
naszej reprezentacji.

A teraz, .przy oikazji... o Cej®i_

We Wrocławiu sdkoll młodzież 
ta doskonała trenerka - zawod­
niczka. Należy do AZS Wrocław.
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5zczarza

Biiepskic zegary
O wrocławskich zegarach pu­

blicznych pisałem już kilka­
krotnie, lecz nadal pokazują 
one czas jak im się podoba. Do­
tyczy to szczególnie zegarów, 
ustawionych przez MZ.K. Jest 
ich, o il= się nie myle 6, nato­
miast jedynie 3 jako tako speł­
niają swą rolę. Tak np. januso- 
wy zegar na Placu Grunwaldz­
kim z uporem wprowadza prze 
chodnia w bład. Jedno jego o- 
bliczs pokazuje taka, zaś drugie 
inną godzinę. I jak tu być mą­
drym, która jest właściwa.

Na Vł zajezdni jest piękny 
zegar, ale niestety w stanie spo­
czynku. Był kiedyś również ta­
ki na placu Wołoskim, ale nie 
wiadomo co się z nim stało. 
Znikł. Nie posądzamy dyrekcji, 
by w tym wypadkji stosowała 
akcję „0“ i prżyciyny tego sta­
nu rzeczy prawdopodobnie są 
innej natury.

O ile nam wiadomo, zresztą 
pisaliśmy o tym obszernie, ze­
garami M.Z.ri. opiekuje się 
specjalny fachowiec. Czyżby go 
już nie było w zakładach tram­
wajowych? Jeżeli zaś jest, to 
powinien trochę więcej zatrosz­
czyć się o nie, zwłaszcza jeżeli 
ebee zasłużyć na premię.

Tak czy inaczej — sądzimy, 
że jeżeli zegary już sa na mieś­
cie, to powinny wskazywać do­
kładny czas. nie bałamucić 
przechodniów. Jeżeli zaś tego 
nie można osiągnąć, to należy 
je po prostu usunąć. Wraków 
na mnie potrzeba. A w ogóle 
stwierdzamy, ie mamy za ma­
ło zegarów publicznych w na­
szym mieście.

Tuwicz.

Wrocławska wyspa zieleni
uzyskała połączenie z miastem

Oporów jest jeszcze dzielnicą 
mato znaną przez Wrocławian. 
Rzadko kto wybierze się z mia­
sta na wycieczkę do Oporowa, 
odstrasza go bowiem zbyt duża 
odległość i trudności komunika 
cyjne. Oporowianie od dłuższe 
go już czasu kołaczą gdzie mo­
gą o przedłużenie linii tramwa­
jowej, przynajmniej do mostu

Sprawa ciągnie się już dobre 
dwa lata. Obecnie, na wieść, że 
Leśnica otrzyma tramwaj, mie­
szkańcy Oporowa znów poru­
szyli swoją bolączkę. Tym ra­
zem udali się do Miejskiej Ra­
dy Narodowej i tam przedsta­
wili swoje postulaty. Rada po­
deszła do zagadnienia rzeczowo 
i poleciła Zarzadowi Miejskiemu  ̂
zbadać możliwości wybudowa­
nia odcinka linii tramwajowej 
od ostatniego przystanku „czwór 
ki“ do mostu na Slezie (około 
800 m.).

Specjalna komisja obliczyła, 
że koszt budowy tego odcinka 
wynosić będzie około 15 mil. 
zł. Rzeczywisty jednak koszt 
będzie o wiele mnieiśży, ponie­
waż ludność Oporowa zobowią­
zała się wykonać robociznę w 
trybie akcji społecznej. Sprawa 
więc nie tylko nie utknęła na 
martwym punkcie, ale przeciw­
nie, ma duże szanse realizacji. 
Miejska Rada Narodowa przeka

J ak ą  szkolę wybrać?

Rok szkolny dobiega końca. aZ 
kilkanaście dni część młodzieży 
opuści mury szkół, by kształcić

NOTATNIK WROCŁAWSKI
Q Plenarne posiedzenie II Ko 

misji Dzielnicowej odbędzie się 
dn. 11 bm. «  godz. 18 w lokalu 
Cechu Krawieckiego — Łokiet­
ka 11.

Q  Bilety ulg«we na sztukę 
.Odwety" na 11 czerwca są do 

ilabycia w ORZZ, pokój 113, ul. 
Mazowiecka 17.

Q  Zebranie koła unlwersyłe 
ekiego Str. Dem. odbędzie się w 
isobotę dn. 11 bm, o godz 13,30 
W sali 416 budynku wy dziełu pra 
iwa. Na porządku dziennym — 
szkolenie. Obecność wszystkich 
jczłoroków obowiązkowa.
I O Wystawa prac plastycznych 
Marii Zabłockiej mieszcząca się 
IW lokalu Ligi kobiet przy ul. 
Świdnickiej 31, otwarta jest co­
dziennie od godz. 10-tej do 17-ej. 
I o  Spotkanie ktfeMów skle. 
łów detalicznych PCH z obsłu­
gującym personelem odbędzie się 
12 bm. o godz. 10-tej w świetli 
cy PCH. ul. Świdnicka 8, II p, 

zebraniu omawiane będą ta 
kie zagadnienia, jak zaopatrze­
nie sklepów w artykuły oraz 
sprawa ich sprzedaży.

o  Teatr Młodego Widza, jak 
się dowiadujemy, ma zostać u- 
państwowiony. Nastąpi to nie 
później jak z końcom bieżące­
go roku.
! O Wycieczkę do Trzebnicy or
©amizuje dla swoich cz#onkc<w 
1PZZ w niedzielę 12 bm. Wyjazd 
»  dworca kolejki wąskotorowej
0 godz. 13,30.
1 O  Do miejscowości Szczodrze 
Urządza dyrekcja PDT wyciecakę 
dla swego personelu w niedzielę

12 bm. Uczestnicy będą mieli O- 
kazję do korzystania z kąpieli i 
łódak (duży staw).

Q  Przychodnia skórno-wene­
ryczna, znajdująca się przy azpi 
'talu PCK, przeniesiona została 
do szpitala św. Jadwigi (ul. Piw 
na 2).

O Dlaczego nie ma zegara
przy głównym wejściu do gma­
chu PDT? — zapytują nas liczni 
Czytelnicy. Może dyrekcja PDT 
odpowie na to pytanie.

O W Żydowskim Teatrze Doi 
nośląskim odbędzie się dziś o go 
dżinie 19 pierwszy piątek literac 
ko - kulturalny. Red. B. Marek 
podzieli się wrażeniami z Kon­
gresu Pokoju w Paryżu.

Q Coraz częściej na murach 
i stopach pojawiają się rozmaite 
kartki ogłoszeni Vwe. ZOM powi 
nien na to zareagować

O Jeszcze około dwu tygodni 
będzie trwała budowa rozjazdu 
tramwajowego przy ul Fredry i 
Podwale Świdnickie. Budowa 
trwa taik długo, ponieważ tram­
waje dó tej pony nie mają mło­
ta pneumatycznego 1 beton na 
jieadtti musi być rozbijany ręcz-

Q  Plenarne posiedzenie Kcttii- 
Sji Dzielnicowej VI Odwodu odbę 
dzie się dn. 11 bm. o godz. 18 w 
sali Automobilklubu", ul. Boya 
Żeleńskiego 76. Obecność człon­
ków obowiązkowa.

Q  Akademia mickiewiczowska, 
organizowana staraniem Polskie­
go Związku Zachodniego, odbę­
dzie się dn. 10 bm. o godz. 18 30 
w Szlkola Powszechnej nr 17 przy 
ul. Bossaik Hauikego 33

Słuchamy popularnych koncertów
Od pewnego czasu w niedzie­

lę 1 święta mieszkańcy naszego 
miasta mają możność posłucha­
nia naprawdę pięknych popu­
larnych koncertów, wykony­
wanych na wolnym powietrzu 
przez orkiestry wrocławskie. 
Inicjatywę w tym kierunku 
podjął wydział kultury Z. M., 
który urządza te koncerty w 
porozumieniu z kierownictwami 
orkiestr wrocławskich. f

Imprezy cieszą sle dużą po­
pularnością wśród mieszkańców

miasta, dowodem czego tłumy 
wrocławian, przysłuchujące się 
im z dużym zainteresowaniem. 
Koncerty urządzane są w róż­
nych punktach. Naibliższy od­
będzie się dn. 12 bm. przed 
Dworcem Nadodrze o godz. 
18—20, Koncertować będzie or­
kiestra Szkoły Saperów.

Na zakończenie jedna prośba 
do publiczności, by nie stawała 
zbyt blisko orkiestry, która w 
takich wypadkach nie ma po 
prostu wolności ruchów. (—).
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zała ją już do Biura Planu, któ­
ry opracuje szczegóły. Wszystko 
przemawia za tym, że jeżeli nie 
w roku bieżącym, to na pewno 
w roku przyszłym linia ta bę­
dzie przedłużona.

Zasadniczo chodzi o odcinek 
między cmentarzami, zupełnie 
nie zamieszkały i czasami nie­
bezpieczny do przejścia. Nato­
miast od mostu (na razie przez 
most tramwaiu nie można puś­

cić, ponieważ most nie nadaje 
się do takiego użytku) miesz­
kańcy Oporowa mają już sto­
sunkowo krótki odcinek drogi 
do domów.

Oporowianie powinni więc 
być jaknajlepszych myśli i o- 
czekiwać, że już wkrótce ich ma 
rżenia i życzenia spełnią się. 
i Również dla wrocławian O- 

porów znacznie się zbliży i u- 
dostępni.

Aktualny problem
dla dzieci i rodziców

Powstało Tow.
Przyjaciół! Grecji 
Demokratycznej

Wczoraj w lokalu Zw. Boj. 
z Faszyzmem odbyło się ze­
branie komitetu organizacyj­
nego Polskiego Towarzystwa 
Przyjaciół Grecji Demokra­
tycznej. W skład komitetu 
weszli m. inn.: Zukrowskl, 
Wierzbicka, Calowa. Brzusz- 
kiewicz, Kowalski. Kamiński, 
Czerwenka i Kluczewski.

Zebranie konstytucyjne od­
będzie się 21. bm. o godz. 
16,30 w lokalu Zw. Boj. z 
Fasz. (Podwale Oławskie 16). 
Sekretariat komitetu organi­
zacyjnego czynny jest w tym 
samym lokalu w poniedział­
ki i piątki od 16-tej do 
17-tej.

śię dalej już w innych. Dotyczy 
to przede wszystkim uczniów 
szkół podstawowych, którzy w 
tym roiku kończą siódmą klasę, 
dotyczy również i tych, którzy 
kończą lieea, czy gimnazja sawo

Przed uczniem kończącym siód 
imą klasę, jaik również przed je 
go rodzicami czy opiekunami 
wyłania się problem, jaki obrać 
dalszy kierunek nauki.

Są przecież szkoły o typie li­
cealnym, są gimnazja z<awodo. 
we i szkoły zawodowe. Wybór 
jest duży i niejednokrotnie kło. 
potliwy. Wielu wrocławian w o- 
góle nie orientuje się, jakie szko 
ly posiadamy w naszym mieście 
Dowodzi tego choćby liczna za­
pytania kierowane do naszej re_

Nie mogąc odpowiadać na każ 
de zapytanie indywidualnie, po­
dajemy poniżej wykaz -wszyst­
kich szkół średnich, zawodowych 
i jedenastolatek, czynnych w na

7 2  tys. dzieci dolnośląskich
wyfedzie na wypoczynek

Tegoroczna akcja wczasów let 
nich dla dzieci przygotowana jest 
przez Kuratorium Wrocławskie 
nader starannie Szczególnie sil­
ny nacisk położono na przeszko 
lenie wychowawców i kierowni­
ków kolonii i półkolonii. Szkole­
nie to odbywało się na 90-godzin 
nych kursach, organizowanych 
przy ZMP i Związku Nauczyciel­
stwa Polskiego przez Wydział 
Opieki nad Dzieckiem ' \

— Specjalnym zadaniem tego­
rocznej akcji jest zorganizowa­
nie dziecińców po wsiach — in­
formuje referentka. — Odciąży 
to znacznie kobiety wiejskie w 
gorącym okresie żniw.' Foza tym 
badania lekarskie wykazały, że 
właśnie duży procent ćziec* chlo 
pskich niedomaga i potrzebuje 
specjalnie troskliwej opieki. Or. 
genizujemy w okręgu 248 punk­
tów kolonijnych, które obejmą 
około 16.000 najmłodszej dziat­
wy wiejskiej. Niedawno zakoń­
czyliśmy kurs dla kierowniczek 
żłóbków i kolonii wiejskich.

Do akcji letniej włączone będą 
w tym roku wszystkie Domy

Dziecka, Ich wychowankowie wy 
jadą na wczasy razem z dziećmi 
z miast i wsi.

— Zakończaliśmy sziczęślfwie 
rozplanowywanie w terenie pur. 
kłów wczasowych i kolonijnych 
— ciągnie dalej nasza infarma­
to rka — za kilka dni rozpoczyna 
my akcję kontrolną. Z Kurato­
rium wyruszy w teren specjalna 
ekipa, która będzie badać na 
1t̂ rejscui cey wytypowane punkty 
od̂ iówiadają wymaganiom.

Tegoroczne wczasy ‘ młodzieżo­
we i dzecięce kosztować óędą o- 
kofe. 411.000.000 zł i obejmą 72 
tys. młodocianych wczasowiczów.

— Naszą troską jest a/by ak­
cja wczesów przyczyniła się do 
podniesienia zdrowotności wśród 
dziatwy — twierdzii kierownic­
two Wydziału Opieki nad Dziec­
kiem. — Pragniemy równocześ­
nie, aby spełniła ona swoje zada 
nie pod względem wychowaw­
czym. Dlatego duży nacisk poło 
żjtay na nawiązanie kontaktu 
dzieci ze środowiskiem w któ­
rym zorganizowane będą wczasy.'

(Łuk)

Sposobność wyuczenia się 
fachu

Zarząd Okręgowy Zw. - Inwali­
dów Wojennych HP we Wrocła­
wiu zawiadamia, że wdowy po 
inwalidach wojennych o re/z żony 
ciężko poszkodowanych inwali­
dów mogą nauczyć się bezpłatnie 
fachu na specjalnych kursach, 
organizowanych przez Wojewódz 
ki Zarząd Ligi Kobiet we Wroc-

W 'dniu 15 czerwca br. rozpo­
czynają się kursy pisania na ma 
szynie, konfekcyjne i gospodar­
stwa domowego dla kucharek sto

łówkowych i kierowniczek sto­
łówek. Kurs „ten trwać będzie 
trzy miesiące.

Pożądany wiek kandydatek na 
powyższe kursy 18 — 45 lat.

Podkreśla się, że po ukończe­
niu kursu absolwentki będą na­
tychmiast zatrudnione.

Bliższych informacji udziela 
Wydział Produiktywizacji I Pomo 
cy Zarządu Okręgowego ZIWRP 
we Wrocławiu, ul. Gwarna 4 (vis 
a vis Dworca Głównego).

ZJczd OkffĘgswy delegatów
Spółdzielni Pracy W yborcze]

Wczoraj obradował we Wroc-] 
lawiu Zjazd Okręgowy delega­
tów Spółdzielni Pracy Wytwór­
czej z całego województwa 
wrocławskiego.

Obszerny referat o roli i za­
daniach spółdzielczości pracy 
w państwie ludowym wygłosił 
Specjalnie przybyły na zjazd

T E A T R !
TEAfk WIELKI — godz. 1S.30 

,,Szalone pieniądze"
TEATR POPULARNY — godz. 19,30 

„Odwety"
TEATR MŁODEGO WIDZA — ni. 

Rzeźnicza 12, dziś teatr nieczynny

K INA
„ŚLĄSK" — ul. Gen. Świerczew­

skiego 87, „Konik Garbusek"

„SCALA" — ul. Mikołaja 37, „Sen 
o miłości" (franc.), godz. 16, 18,15,

„WARSZAWA", ul. Fredry 16 — 
Niecierpliwość serca" (ang.), godz.

„POLONIA" — ul. Żeromskiego 53. 
„Cygańska mdłość (amer.), godz. 
16, 18,38 1 a.

„PIONIER" — ul. Stalina 71, „Za­
czarowany świat" (radź.), godz. 
15 1 17. Program Aktualności: „Mi 
U ogrodnicy", „Wzorowe przed-

.,TĘCZA" — uL Kościuszki 177, 
„Przygody Nasreddlna" — godz.

„FAMA" — Psie Pole, „Melodia 
serc" (amer!) godz. 20, czynne w 
czwartki, piątki soboty 1 niedziele. 

ŚWIETLICA FILMOWA — Sępolno. 
Olszewskiego 51 — „Opactwo w 
Oliwie", „Polski Gdańsk" „Szy­
bownictwo".
Przeznocza: 1) Powrót Polski na 
Bałtyk; 2) Lot Jurka; 3) Przygody 
Sambo - Jambo. 

FOTOPLASTIKON, ul. Świdnicka

N ocne dyżu ry  a p te k
„Pod Bocianem" — Łokietka U 
„Stara Apteka" — Kurzy Targ 4 
„pod Łabędziem" — Pułaskiego lł 
DYŻURY POGOTOWIA CHIRUR­

GICZNEGO — dziś w szpitala 
św. Anny, ul. Gliniana (tel. 3142) 

DRUGI DZIEŃ procesu

11-LATK3 (SZKOŁY OG0LNO- 
KSZTACĄCE STOPNIA PODST. I 
LIC. ul. Parkowa 18, ul. Stacha Swd 
stackiego' 12/14, ul. Jemiolowa 57, 
Wrocław - Stabłowice, ul. Staroga-

SZKOŁY OGÓL. — STOPNIA 
LIC.: u). Poniatowskiego 9, ul. Sta-

SZKOŁY OGÓLNE ST. LIC. — 
PRYWATNE: RTPD, ul. Klęczkow- 
ska 2, SS. Urszulanek — Plac Nan- 
kiera, Plac Zbożowy 3.

GIMNAZJA I LICEA OGÓLNO­
KSZTAŁCĄCE DOROSŁYCH: Pań-

go 8. Wojskowe Gimn. 1 Lic., przy 
Oflc. Szkole Piechoty, Karłowice, 
Wojskowe Gimn. 1 Lic., ul. Jemioło 
wa 57/58, Prywatne Gimn. 1 Lic.

ZAKŁ. KSZTAŁCENIA NAUCZY­
CIELI: Państw. Lic. Pedagogiczne, 
ul. Gliniana 30, Państw. Semln. dla 
czynnych 1 niewykwalifikowanych 
wychów, przedszkoli, ul. Gliniana 
nr 30, Dyrekcja Wyższ. Kursów 
Nauczycielskich, J. Dąbrowskleg 36. 
PAŃSTWOWE SZKOŁY ZAWODO­
WE: Gimn. Miernicze, ul. Wład. Da 
wid a •, Gimn. 1 Lic. Mechaniczne, 
iii. JHntółowa 58, Gimn. 1 L c. Bu­
dowlane, Dawida 5/7, Lic. Komu­
nikacyjne, Dawida 9, Liceum Den­
tystyczne, ul. Bo«ak Hauke 21, Zeń 
ska Szkoła Przemysłu'Odzież., Bos- 
sak Hauke 18/23, Gimnazjum Rze­
miosł Artystycznych ul. Kościuszki 
nr 02, Gimn. 1 Liceum Handlowe, 
Komuny Paryskiej 3«, Gimn. 1 Lic. 
Administracyjne, Komuny Pary­
skiej 36, Gimn. 1 Ltc. Spółdzielcze, 
Worcela 3.

PRYWATNE SZKOŁY ZAWODO­
WE: Męskie Gimnazjum Krawiec­
kie, św. Antoniego 30, Szkoła Zeglu 
gl Śródlądowej, Bruchnera 16, Szko 
ly Zawodowe ORT (Kom. Zyd.), 
Włodkowicza 16, Szkoła/Jjpnetycz- 
na, Lelewela 21, Lic AOTir Handlo­
we, Wróblewskiego 12, Średnia Szko 
ła Zawodowa, Wróblewskiego 12.

PUBLICZNE ŚREDNIE SZKOŁY 
ZAWODOWE: Nr. 1 — Worcela 3, 
nr 2 — Dawida 9, nr 3 — Kościu­
szki 82, nr 4 — Kościuszki 82, nr 9 
— Chrobrego 2.

Dziś wyrusza 
t ram w a j nocny

K ar ło w ic e— K rzyk i
Dziś w nocy wyrusza tram­

waj nocny nr. 20. który obsłu­
giwać będzie dwie odlegle dziel 
nice wrocławskie, a mianowi­
cie Karłowice i Krzyki. Tram­
waj kursować będzie * Krzy­
ków, trasą „siódemki" prze* 
Rynek i dalej trasa „dwójki" 
do końca. Odjazd pierwszego 
wozu z Krzyków — 0.35. Wozy 
kursować będą w odstępach 7# 
minutowych.

Równocześnie od soboty dn. 
12 bm. autobus linii ,.K“ kurso­
wać będzie tylko miedzy koń­
cowymi przystankami „szóstki** 
i „dwójki", a nie jak dotychczas 
do Dworca Nadodrze. Wozy kur 
sować będą w odstępach pół­
godzinnych, zaś w okresie 
wzmożonego ruchu — co 15 mi­
nut. Ostatni objazd od końco­
wego przystanku „dwójki" • 
godz. 23.15.

Z kroniki m ilicyjnej
— Skoczył do wody między mo­

stem Kartowlckim a osobowicktm 
1 zranił się w głowę o leżący ka­
mień 24-letnl Stanisław Micho* 
(św. Wincentego 14), elektryk.
— Zraniono butelką w głowę w 

restauracji przy ul. Trzebnickiej 72, 
woźnego Gazowni, 39-letnlego Igna 
cego Kowalczyka (Stalina 121).
— Spadł z drabiny podczas pracy 

42-letnl Paweł Kogo* (Pietras zew- 
sklego 13), elektromonter, doznając 
zwichnięcia lewego stawu skokowe 
go.

2-g i dzień procesu sabotaźystów
Kongresu Zjednoczeniowego Partii 
Robotniczych: .... Odbudowa 1 pla­
nowa gospodarka są najważniej­
szym czynnikiem w walce o pokój

nabierają szczególnego znaczenia 
przestępcze czyny ósemki oskarżo­
nych. „...Dla nich nie było Istot-

d.) wykonane, czy nie — mówi prok.

ne, ile na tym zarooblą..."
Osk. Rowiński podczas wstępne­

go śledztwa przez trzy godziny o- 
bliczal wysokość tych zarobków, a

ników pojmował bardzo lekko: 
 jakoś tak wzajemnie się poro­
zumieliśmy...". Na swoje uspra­

wiedliwienie podali oskarżeni, ie 
tak było praktykowane.

WE WSZYSTKICH 
ODDZIAŁACH... 

Odnośnie działalności pośredni­
ków Siocha, Ciel ucha, Nachtmana, 
Świercza 1 Niecla mówi prok. Ma

Mierzejewski posiada na sumieniu 
Jeszcze inne prze- nienia. Ten by­
ły właściciel towarzystwa ubezpie­
czeniowego 1 składu opon we Fran 
eji dźwiga w swej duszy światopo­
gląd, który dawno Już zapadł w 
przeszłość i nie powinien nigdy po­
wrócić. Dlatego oskarżony wystę­

prezes zarządu głównego Cen-t 
trali Spółdzielni Pracy ob. Woj-j 
nowski, który powiadomił ze-i 
branych o wykonaniu planu I 
produkcyjnego za pierwszy 
kwartał w 113°/o, za co Spół­
dzielczość. Pracy otrzymała od 
wiceministra Szyra specjalne 
podziękowania. ter.

pował zawsze energicznie rrzeeiw- 
ko projektom wprowadzenia t. rw. 
rejonizacji, która mogłaby utrud­
nić Jego „działalność" zarobkową.

A inni oskarżeni? Nachtman, 
„król szabrowników" właściciel tik 
cyjnej firmy' budowlanej, bardzo 
szybko porozumiał aię z odpowiada­
jącym mu „kontrahentem", właści­
cielem podobnej firmy w Warsza­
wie, Kołodziejczykiem. Obaj ułat­
wiali sobie wzajemnie „Interesy" 
w myśl starego motta: „ręka rękę

W zakończeniu swej mowy p"Ok.

nictwo gospodarcze jest Jeszcze Jed 
nym przejawem zaostrzającej się 
walki klasowej. W obliczu entuzja­
stycznych zobowiązań Narożnej 1 
LewuszJcina działalność oskarżo­
nych była klinem, Wbitym w pod­
stawy gospodarki narodowej. Niech 
surowy wyrok stanie się ostrzeże­
niem dla elementów wywrotowych 
1 sygnałem wzmożonej czujności 
klasy robotniczej..."

Konkludując — prokurator Ma-

15 lat więzienia dla Plucińskiego., 
12 lat więżenia dla Rowińskiego, po 
8 lat węzienia dla Siocha 1 Nacht­
mana, 6 lat dla Clelucha 1 do uzna 
nla sądu dla Świercza 1 Niecla.

W chwili oddawania numeru do

ców. (pik)
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10 CZERWCA 1949 R. (PIĄTEK)
Inform. Poiski Poł. 15,15 Aktualia 
z Wrocł. 15,25 Inform. 15,30 Skrzyń- 
ka techn. 15,45 Muz. lekka 16,05 Po 
gadanka histor 16,15 Skrzynka P. 
K.O. 16,20 Wczasy przy mikrof. 17,00 
I-szv dziennik popoł. 17,15 Kon cii a 
przodowników pracy (transmisja 2 
Czechosłowacji. 18,00̂ Aud. „Służba

Kon l̂ltór̂ o^ku^p” jf|j

Pro m na jutro 24,00 Hjfmn.

Oy 6,09P Dziennik por.̂ JŜ MUŁ roz 
rywkowa 6.30 Oimnast. 6,40 Muzyka 
rozrywk 6̂.56 Program dnia 7 00

Soln «°is D>re,ym1 wskaz6wkl dJe. 
W?zechn. Radiowa 8,55 Szkolna ga-


